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PEA NKRA 

W ostatnich czasach, kiedy coraz bliżsi się czujemy ocze- 
kiwanej wolności, wzrosła znacznie ilość i ideowa rozpię- 
tość podziemnej prasy polskiej w kraju. Zjawisko, samo 
przez się bardzo korzystne, wiiamy z radością. Swiadczy 
ono o niespożytych siłach Polski, nie złamanej żadną oku- 
pacją i zwiastuje nam bliski świt po długiej nocy. Swiad- 
czy też o tym, jak sprawa Polski jest dro:a i wiecznie ży- 
wa w sercach Polaków bez względu na ich polityczne prze- 
konania i różnice w zapatrywaniu na przyszły ustrój pań- 
stwa. 

Sprawa ma jednak swą stronę cienia. Duża część pod- 
ziemnej prasy polskiej rozpoczyna od nowa nieszczęsną ro- 
botę partyjną w chwili zupełnie do tego nieodpowiedniej. 
Rozpoczynają się polemiki, ba, kłótnie na temat partyjnych 
doktryn politycznych, ustrojowych, gospodarczych, religij- 
nych, narodowościowych. Pojawiają się atakl grup przeciw 
grupom, poglądów przeciw poglądom. I to wszystko dzieje 
się w momencie, gdy świat cały z natężeniem patrzy na 
rozwój zdarzeń, od których zawisła jego przyszłość, nie 
tylko przyszłość Polski. Są pisma, które stwierdzają, że 
tylko one mają rację w zapatrywaniach na przyszłą Polskę 
i tylko ich recepta na narodowe szczęście jest prawdziwa. 
Są i takie, które posuwają się wręcz do ostrej krytyki dzia- 
łalności Rządu Polskiego na emigracji i Kierownictwa Sił 
Zbrojnych w Kraju. Za wieloma z tych pism, zwłaszcza pod- 
szywającymi się pod szyfrę „ludu“ czy „robotnika“ spo- 
strzegamy wrogi cień obcych agentur. O tych w tej chwili 
mówić nie będziemy. Zwracamy się tylko do prasy robionej 
przez ludzi dobrej woli i drogiej nam wszystkim idei. Zwra- 
camy się o zrozumienie, że chwila bieżąca wymaga skoor- 
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dynowania calego wysiłku na walkę z Niemcami, czujność 
wobec Rosji sowieckiej i zachowanie ducia i ciała narodu 


polskiego. Na ideologiczne recepty i ich propagandę będzie 
czas i miejsce w wolnej Ojczyźnie. Wtedy zajmiemy wszy- 
scy stanowiska, dyktowane nam przez układ i rozwój ele- 
mentów społecznych w kraju. Wtedy w atmosferze wolno- 
ści demokratycznej myśli i słowa będziemy Się ścierali na 
myśli i słowa i ze starcia tego wyniesiemy niejedno ziarnko 
prawdy. Tylko narody niewolnicze myślą jednako i na ko- 
mendę. Tylko swobodna walia wyznawanych prawd daje 
ustrój wewnętrzny zbliżony do obrazu istotnego układu sił 
społecznych. Ale to wszystko będzie potem. Narazie walcz- 
my z wrogiem zewnętrznym i wewnętrznym w imię Polski. 
Nie takiej a takiej Polski, lecz Polski wolnej. 

Nie ponawiajmy kląsycznych błędów wszy stkich naszych 
popowstaniowych emigracji. Mickiewiczowskie „Księgi Na- 
rodu i Pielgrzymstwa Polskiego" niech nam przesłonią na 
tę chwilę stronice partyjnych przykazań. 

Co do nas, określamy swe stanowisko asno. Jesteśmy 
wojskiem i jako takie jesteśmy apolityczni. Ponieważ Rząd, 
któremu podlegamy, związał się Z demokracjami i walczy 
o Polskę demoxratyczną i wyznaje Polskę demokratyczną, 
my wyznajemy ją również. Ale pierwszym i ostatnim na- 
szym celem jest Polska. Nie spieramy się na temat: jaka? 


KINO A WALKA CYWILNA 


Kinoteatr był przed wojną jedną z najmilszych rozrywek 
szerokich warstw społeczeństwa. Widowisko było tanie, 
częste, każdemu dostępne, o szerokiej skali efektów, zada- 
walających wszelkie gusta. Ze względu tak na swą popu- 
larność, jak i walory wychowawcze i artystyczne wywal- 
czyło sobie kino paczesne miejsce w prasie. Po za propa- 
gandowymi recenz ami miały stałe swe miejsce w prasie, 
od brukowych dzienniczków po najpoważniejsze miesięcz- 
niki, artykuły fachowe na temat kina i filmu, recenzje arty- 
styczne, wypowiedzi polemiczne. 

W okresie wojny na ekrany wszedł u nas najpierw film 
sowiecki, obecnie zaś niemiecki. Film jest pierwszorzędnym 
środkiem działania propagandy ze względu na swą taniość, 
powszechność i bogactwo efektów oraz ze względu na. za- 
korzenione wśród wszelkich warstw ludności miejskiej przy- 
zwyczajenie chodzenia do kina. Ale kino ma obok tego 
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także ogromne znaczenie gospodarcze. Taniość projekcji, jej 
wielo rotność, ilość kinoteatrów i powszechność tej roz- 
rywki dają realne obroty w milionach złotych. Pamiętajmy 
o tych dwu momentach: kino wychowuje widza i wzbogaca 
przedsiębiorcę. W wyjauku konkretnym chodzi nam o wi- 
dza, którym jest Polak i przedsiębiorcę, którym jest Rzesza 
Niemiecka, 

Publiczność lwowska nie chce, nie może czy nie umie 
zrozumieć, że do kina nam dzisiaj chodzić nie wolno! 
Kina „dia Polaków“ winny świecić avsolutną ; ustką. Takie 
stanowisko i taka odpowiedź katom naszej O0,czyzny odpo- 
wiadałaby wielkie, przeszłości Lwowa, miasta zawsze wier- 
nego. 

Niestety. Istnieje pewien odłam społeczeństwa lwowskie- 
go, który nie bacząc na apele, goniąc za łatwą rozrywką 
i przez swą ptasią lekkomyślność obniżając poziom postawy 
narodowej — chodzi do kina w najlepsze. Ludziom tym 
przemawiamy do sumienia i ostrzegamy. Powtarzamy: film 
niemiecki i niemiecki tygodnik działają swą propagandą 
osłabiająco na polską wolę walki o wolność i na polską 
wolę oporu. Dochói z kina jest w połowie przeznaczony 
na potrzeby armii niemieckiej, pozostała część idzie do kie- 
szeni niemieckiej. Czy Lwów tego nie rozumie ? Warszawa 
to zrozumiała od pierwszej chwili i tam nikt do kina nie - 
chodzi, 

Bojkot kin nakazany przez nasze władze ma znaczenie 
społeczno-zolityczne. Obowiązuje nas wszystkich żałoba na- 
rodowa. Wiemy, że niedługo zamienimy ją na symbole ra- 
dości, ale dziś ona obowiązuje. Obowiązuje nie tylko tych, 
co potracili swych bliskich z ręki hitlerowskich zbirów. Za- 
łobę serca nosi każdy Polak, pomny krzywdy swej ojczyzny 
i doli swych rodaków. I cóź czyni z tą żałobą ? Pójdzie do 
kina zabawić się lekką komedią ? Płakać nad nieszczęściem 
płóciennego amanta? Podziwiać bohaterstwo pięknego 
amanta ? 

Po upadku powstania roku 1864 społeczeństwo polskie 
zrozumiało wymowę pełnej godności żałoby. Przywdziano 
wtedy powszechnie czarne szaty, zaprzestano wszelkich za- 
baw i rozrywek. Dziś czarne szaty nam nie potrzebne. Wy- 
rzekamy się natomiast kina. Poniża naszą godność z jaką 
züosimy dolę podbitego narodu, każdy, kto w oczekiwaniu 
na nikczemnie rzucony ochłap rzekomej rozrywki wystaje 
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za biletem w ogonku, przed kasą lokalu „dla Palasów”. 
Nie czujecie szyderstwa i policzka w tym „dia Polaków" 
w polskim Lwowie i *olskim kraju ? l stoicie nadal w ogonku ? 

Apelujemy do młodzieży polsziej Lwowa, do dziżwcząt 
i chłopców: rozpowszechniajcie zakaz chodzenia do sina. 
Powtarzajcie- wszystkim, którzy jeszcze do kina chodzą, że 
popełniają czyn przeciw Polsce. Walczcie siłą swej młodo- 
ści i odwagą swej miłości ojcz”zny o godność polskiej po- 
stawy Lwowa. Mówcie o tym starszym, rówieświ:om i młod- 
Szym. Pouczajcie rodziców, znajomych, kolegów, wszyst- 
kich. 

Wprowadźcie w ż”cie hasło: dziś Polax do kina nie cho- 
dzi! Niech seanse w kinach „dla Po'axów* wyświetlają się 
przed pustymi krzesłami. Niech każdy Polak zrozumie, że 
jest u siebie, w swoim kraju. I niech każdy Niemiec pojmie, 
że jest tu obcy, w kraju zawsze mu wrogim, który zacho- 
wuje żałobę po wolności, którą stracił w oczekiwaniu tei, 
którą niedługo odzyska. 


JAKZE TO? 

Społeczeństwo ukraińskie czciło zawsze specjalnie uro- 
czyście w dni Zielonych. Swiąt pamięć swych zmarłych i po- 
ległych. Tradycja ta utrzymywała się nawet w okresie oku- 
pacji boszewickiej. W tym roku również czyniono przygo- 
towania do uroczystości żałobn;ch na cmentarzu janowskim, 
gdzie znajdują się groby wielu wybitnych ukraińskich vso- 
bistości. W ostatniej chwili władze niemieckie zabroniły 
wszelkich u oczystości, pochodów i manifestacji, wobec 
czego, poraz pierwszy od dziesiątek lat złożenie hołdu 
zmarłym nie mogło przyb ać żadnych form zorganizowa- 
nych. Fakt ten wywołał w społeczeństwie ukraińskim duże 
wrażenie i przyczyni się niew.tpliwie do otworzenia oczu 
tym ukraińcom, którzy mają jeszcze złudzenia co do istoty 
niemieckiego „wyzwolenia“. 


PRZEGLĄD WYDARZEŃ POLITYCZNYCH 
Na Kontynencie: Mussolini wysłał notę do rządu 
Vichy, w której domaga się natychmiastowego oddania Kor- 
syki, Nicei i Tunisu. Król włoski Wiktor Emanuel i nastę- 
pca tronu Umberto dokonali w związku z tym demonstra- 
cyjnego przeglądu wojsk włoskich w Piemoncie. Hitler po- 
piera żądania włoskie, chaąc w ten sposób dać Francji do 
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zrozumienia, że tylko polityka zupełnego związania się 
z Niemcami może Francję obronić przed włoskimi zakusami 
terytorialń mi. Zdaje się, że Laval jest tego samego zdania. 
Należy więc o. zekiwać, że Francja pójczię na wszelkie żą- 
dania niemieckie w zamian za ochronę przed apetytami 
Mussoliniego, który ze swej strony przedstawia Hitlerowi 
poważne racje, że musi coś dać narodowi wioskiemu p ócz 
strat, głodu i niepowodzeń. i; 

W Paryżu miały miejsce zamieszki i walki uliczne. Gestapo 
przeprowadziło liczne aresztowania. 

W Pradze czesziej dokonano zamachu na szefa Gestapo 
Heydricha. Został on ranny. W mieście ogłoszono stan wy- 
jątkowy. Przerwano wszelką komunikację z miastem i w jego 
obrębie. Za schwyłanie sprawcy wyznaczono nagrodę 10 
milionów koron czeskich. Zagrożono rozstrzelaniem wszyst- 
kim, którzy by pomagali w ukrywaniu się sprawcy zamachu. 

W Grecji patrioci greccy dokonali udanego zamachu na 
pociąg wojskowy. W zniszczonym pociągu zginęło 60 żoł- 
nierzy, 100 odniosło rany. 

W Bułgarii rozstrzelano 68 żołnierzy za wyrażanie sym- 
patii prorosyjskich. 

W Warnie grupa partyzautów wysadziła w powietrzę 
most, składy benzyny oraz zniszczyła urządzenia portowe. 
Walka w porcie trwała kilka godzin. Poległo w niej 20 
partyzantów, 12 dostało się do niewoli. 

Według wiadomości ze Sztokholmu, ludność norweska 
ma być ewakuowana z niektórych miejscowości na wy- 
brzeżu z powodu niebezpieczeństwa operacji wojennych. 

W partii faszystowskiej Mussolini zarządził przeprowa- 
dzenie gruntownej czystki. 

Wielka Brytania. Do Londynu przybyła misja ame- 
rykańska z gev. Arnoldem i adm. Tanersem na czele. Misja 
oświadczyła na wstępie, że duże ilości samolotów amery- 
kańskich będą użyte w ofensywie powietrznej przeciw 
Niemcoin. Przybyciu misji towarzyszą pogłoski o stworze- 
niu drugiego frontu na Zachodzią. 

Na dorocznym kongresie partii pracy w Londynie dele- 
gaci sprzymierzonych narodów informowali o wzroście dzia- 
łalności sabotażowej w krajach okupowanych. Od początku 
okupacji na terenie Francji rozstrzelano 486 zakładników, 
w Belgii 186, w Norwegii 356, w Polsce zginęło około, 
120 tysięcy. 
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Na tymże samym kongresie przemawiał min. spr. wewn. 
Morrison, oświadczając, że Anglia gotuje się do ofens wy 
na kontynencie europejskim, że nigdy nie zawrze kompro- 
misowego pokoju z Hitlerem i że po- wojnie Anglii przy- 
padnie zadanie utrzymania pokoju w Europie. 

Stany Zjednoczone. Huli przyjął amb. Litwinowa 
i odbył z nim dłuższą konferenc ę. Oświadczył on, że pro- 
dukcja wojenna Stanów Zjednoczonych wzrasta w takim 
tempie, iż koniecznym się wydaje zrewidowanie dot; clicza- 
sowych poglądów na czas trwania wojn;. 

Prez. Roosevelt odbył dłuższą konferencję z szefem sztabu 
gen. Marshallem. : 

Prezydent Meksyku wygłosić ma wielką mowę na Kon- 
gresie i postawić wniosek o wypowiedzenie wojny pań- 
stwom osi. 

Według relacji rasy USA ponad milion żołnierzy amery- 
kańskich znajduje się po za ojczyzną. Najwięcej znajduje 
się w Australii, po tym w północnej irlandii. Reszta prze- 
bywa w Afryce, na Hawajach i Alasce. 

Wojskowi USA występują z poglądem, że z powodu roz- 
ciągłości frontów defensywa wiąże za dużo 'ił i nigdzie 
nie jest wystarczająca. Dopiero gdy wystąpi własna inicja- 
tywa, która sama wybiera .pole boju, można z powodzeniem 
zwaiczać wroga równie silnego a nawet silniejszego. e 

Na emigracji. Premier Polski gen. Sikorski i premier 
Czechosłowacji Benesz odbyli wspólną konferencję, w któ- 
rej poruszono całokształt zagadnień stojących przed oby- 
dwoma krajami. Rów:ież ministrowie spraw zagranicznych 
Polski i Czechosłowacji odbyli konferencje. Stworzono sze- 
reg mieszan ch komitetów dla opracowania projektów po- 
szczególnych dziedzin współpracy. 


Z OSTATNIEJ CHWILI 

Meksyk znajduje się od dziś w stanie wojny z państwami 
osi. Prez. Meksyku wygłosił dzisiaj mowę przed obu Izbami, 
zgromadzonymi na nadzwyczajnym zgromadzeniu. Prezydent 
przedstawił sprawozdanie z ostatnich wydarzeń w związku 
z zatopieniem przez Niemcy okrętów kraju neutralnego. 
Berlin nie zareagował na notę meksykańską, Prezydent za- 
żądał uznania stanu wojny mięuzy Mezsykiem a państwami 
Osi, zażądał również udzielenia mu przez Kongres pełno- 
mocnictw: 1) Prezydent jest upoważniony do wypowiedze- 
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nia wojny państwom Osi, 2) do zawieszenia pewnych swo- 
bód parlamentarnych i obywatelskich, 3) do sprawowania 
rządów. przez dekretowanie. Kongres przyjął z entuzjazmem 
orędzie prezydenta i uchwalił, że Mensyx weźmie udział 
w wojnie p zy użyciu wszystkich sil. 

Argentyna i Chile ogłosiły ueutraimość w związku z Wy- 
rowiedzeni m wojny raństwom osi. 

Min. wojny St. Z eunoczon) ca Stimson mówił o przygo” 
towaniach Ameryki do ofensywy. Rząd angielski wydał 
odezwę w języku francuskim uprzedzając, że RAF będzie 
bombardowało objekty wojskowe i fortyfikacje niemieckie 
w. północnej Francji. 

W związku z ogłoszeniem wojny, w Meksyku zawieszono 
częściowo swobody konstytucyjne. Prezydent otrzymał sze- 
rokie pełnomocnictwa. Czynniki oficjalne Meksyku oświad- 
czyły, że sprawa aliantów jest obecnie i ich sprawą. 

Brazylijskie ministerstwo lotnictwa wydało komunikat, 
w którym oświadczyło, że bombowce Brazylii zaatakowały 
u swych wybrzeży 3. niemieckie łodzie podwodne, z któ- 
rych jedną zatopiły. 

Gen. Marshall przemawiał w akademii wojskowej. Przed- 
stawiwszy szybki wzrost armii amerykańskiej. Gen. Marshall 
powiedział, że do końca bieżącego roku będzie ona liczyła 
4 miliony żołnierzy. Dalej wymienił tereny operacyjne, gdzie 
znajdują się obecnie wojska USA. i dodał: wojska amery- 
kańskie są w W. Brytanii i wylądują we Francji. Następnie 
zaznaczył, że przed przystąpieniem do decydujących ope- 
racyj musi być całkowicie zniszona flota niemiecka i ja- 
pońska. 

Wkrótce mają przybyć do Anglii nowe kontyngenty wojsk 
amerykańskich. 

Rząd Vichy odbywa gorączkowe narady. Dziś odbył La- 
val długą konierencję Z Petainem. poczym nastąpiło posie- 
dzenie pełnego gabinetu. Po tym posiedzeniu Laval wydał 
śniadanie dla szefów departamentów, na którym wygłosił 
mowę polityczną, przedstawiając obecną sytuację Francji. 
Laval w nocy udał się ponownie do Paryża. 

W Czechach szaleje terror Gestapo, w związku z zama- 
chem na Heydricha, którego stan jest poważny. Dzisiaj od- 
było się 10 egzekucyj. Sprawców zamachu nie schwytano. 
Zamachu dokonano za Pragą, na drodze do miasta gdy 
Heydrich jechał samochodem do Berlina. Hitler mianował 
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nowego protextora Czech i Moraw, który zaczął swe rządy 
od krwawego terroru. 

W Protektoracie ogłoszono stan oblężenia. Zarządzono 
rejestrację wszystkich mężczyzn powyżej 15 lat. Be:lin po- 
daje, że stan Heydricha jest dobry, Vichy natomiast donio- 
sło dziś rano © bardzo poważnym stanie jego zdrowia. 
Heydrich jest jednym z twórców Gestapo. 

W nocy z soboty „na niedzielę duży zespół samolotów 
brytyjskich różnych formacyj w liczbie 1250 maszyn, doko- 
nał bombardowania miast Zagłębia Ruhry i Nadrenii. Zrzu- 
cono przeszło 2 tys. ton bomb "ruszących i zapalających. 
Szczególnie silny atak Skierowany był na Kolonię. Atak 
trwał zaledwie półtora godziny. Nigdy jeszcze nie użyto 
rozmaitych typów samolotów w taicich rozmiarach. Pożary 
w Kolonii obserwowano z odległości 229 km. Uczestnicy 
nalotu mówią, że nad Kolonią unosi się morze płomieni 
Z operacji tej nie powróciło 44 samolotów. Churchill wy- 
stosował do szefa. odcziału bomtiowców RAF pismo z gra- 
tulacją z powodu znakomitej or.avizacji ataku, która po- 
zwoliła na użycie tak wielkiej ilości aparatów i to w tak 
krótkim czasie. Ten masowy nalot potwierdza, że nie były 
czczą pogróżką słowa Churchilla, gdy zapowiedział ofen- 
Sywę powietrzną na Rzeszę. wobec intenzywności nalotu, 
daremne były wysiłki niemieckiej obrony przeciwlotniczej 
i myśliwców. 


PRZYPOMNIENIE 


Komitet Walki Cywilnej przypomina, że każdego piątku 
bojkotujemy prasę gadzinową. Gazeta Lwowska musi być 
w tym dniu niesprzedańa. Nakaz ten nie dotyczy pism wy- 
chodzących w Rzeszy. 


POKWITOWANIA 


Na Fundusz Prasowy Biuletynu Ziemi Czerwieńskiej zło- 
żyli: Wiktor 5 zł, Lucja 5, Koń 20, Zygmunt 20, Kaucja 10, 
Sierota I. 20, Sroka 5, Wicher Il. 10, Kowel 10, Kompozy- 
cja 70. Razem 175. Na cele specjalne: pan D. papier. 


„Sprostowanie: W N-rze 19 wydrukowano: Bimbas zamiast 
Bimbus 20, Dwór zamiast Wór 10, P. M. zamiast T. M. 5, 
Dwaj 26 zamiast Dwaj 20. 


